
- 316 -

Jezdnia moatdw i j&zda dołem*
f uzupełnieniu tego, oo wyżej pray mostaoh drew

nianych zostało powiedziane, odnośnie do poprseGiS-.-
i podłużnie, - dodać wypada jeszcze oo

Aczkolwiek podluźnioe są zazwyczaj przymocowane
w sposób sztywny do poprzecznie /znaczni© rs&dsiej
układane aą na poprzecznioaob/, to jednak ni® t r a k -
tujemy tego zamocowania jako zupełnie sztywne* ani
też nie obliczamy takich belek jako zamocowane., Trak-
tu jemy je natomiast jako swobodnie leżące, prayozeis -
- pomimo istnienia często poprzecznie, drewiianyob -
-zakładamy, że ciężary ruchome daiałają na podłużni-
ce - bezpośrednio.

Najkorzystniej asy dla podłużnie mostów kolejowych
stosunek -j- wypada ok. 1/9 ; w ogóle saś. można go
określać t waoru:

j gdzie -łjL.

oznaoza stosunek obciążenia ruchomego do obciążenia
całkowitego.

Waga własna podłużnie -' swłas&cza w mostach ko-

lejowych * odgrywa w obliczeniach rolę niedużą, dla*

tego też można ją albo oałkiea pomijać, albo też
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uwzględniad według danych przybliżonych, oo tem-
bardziej nie nastręcza trudności, że podłużnice
w mostach niewielkich - przeważnie robi się z be-
lęk walcowanych.

Poprzeoanio om w mostach kolejowych nadajemy wy-
sokość .awykle dużą ok, 1/5 - 1/6 I ; w mostach
drogowych mniejszą • ok. 1/3 L . Wagę Jednych i
drugioh Stale śy uwzględniać * obliczaniach, posił-
kując się przybliżanemi wzorami, podanemi w tym
celu popraednio we właóoiwem miejacu.

I mostach kolejowych określanie nKufi[imx(lwi&To-
dajnych dla ustalenia wymiarów przekroju podłużnie
i poprzecznie, nie nastręcza żadnyoh trudności -
- z uwagi na przywiązane do pewnej l i n j i tocznej

na jeadni położe-
nie ciężarów rucho-
mych /rys. 226/.

Inaczej ra«o«
się ma z mostami

tam bo-
wiem oiężary ruoho-

mogą dowolnie -

,w kierunku poprzecznym doNG^o^óóoi mostu - zmieniać
swoje położenie na jezdni. Z tego powodu należy
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w tyra wypadku pookreśl&ć praedewszystkiem największe
możliwe naoiski od jakiejś grupy oiężarów, mogących
pomieścić* się na pomoście w granicach, w których
istnieje jeszcze ioh oddziaływanie na daną podłuż*
nicę, podlegającą obliozeniu /rys.227/ /naprz./4i3/,
w założeniu, że pomost jest prtecięty nad podłuż-
nieami.- Najlepiej jest przytem posiłkować się l in ją

o

'Rys. 2 2/.
J

wpływu /jak ĆOJ)/1 której wysokość - 1 , 00 znaozy,
że oiężar równa aię jedności, nad pod^żnioą samą
("Sy stojąoy, wywiera na nią nacisk; równy jed-

nośei, $ miarę saś praesuwania się tego ciężaru
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w kierunku poprzecznym oddziaływanie, jego na po-
dłuśnicę maleje od 1 do 0. Posiłkując się taką
l in ją wpływu, - po kilku prćbaah przesuwania w kie~
ranka poprzecanyia na jednej l i n j i stojącyoh oięża-
v6w /w prawo ozy w lewo/ moseiny us ta l ić , pray -ja-
kiem ich położeniu suma ioh naoiaków na A3 wypa-
da masimura.

Pozostaje potem, * praesuwająo znów tak ustawio-
ae oiężary - w ki«rujiku podłużnym, us ta l ić , pray
jakiuh położeniach dadzą one max. ^t orass max. ć£ ,.
Maleij przytem uwzględniać załadowanie wszystkich,
wolnych poza pojazdami miejao tłumem ludzi,.

Odnośnie do poprzeoznio - postępowanie jeat
analogiczne, leoa tylko w porządku odwrotnym. To
zrtacsjy; najpierw trzeha, posiłkując się l i n ^ wpły-
wu ^[KN % ustalić" drogą przesuwania podłużnego,
maksymalne naciski na poprzeoznioę (RjSj , - potem
zaia - drogą właściwego ustawiania ciężarów w kie-
runku, poprzeazaya - pookreślaó" max. Jv[ i max. ćl*

Ilość n i t ó ^ . potrzebnych dla przymocowania po-
dłuinioy do poprzecznicy, z uwagi na pewne, w każ-
dym razie aafflooo^anie końców podłuanioy należałoby
właściwie oblicgać w zależności nie tylko od po-
przecznej s i ł y , ale również i od nadoporowego mo ên-
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tu; IV praktyGe jednak Uwzględniamy tylko roaksiraum
ale zato otrzymaną w ten sposób i lość nitów powięk-
szamy o jakieś 25 %.

Taką samą metody stosujemy pray 'oklioaaniu połą-
aaen" poprzecznie z dźwigarami.

Go się tyozy konstrukcji podobnych połąozeń, to
pray praymooowywanift podłużnio środnik tyoh o s t a t -
nich wpuszczamy zaizwycasaj pomiędzy krawędzie parzy-
stych kątowników pionowych, będących aaraaem nastyw*.
niajądemi dla poplecznicy /2Z&/,

Frsym6oo«ani« poprzecz-
nicy do dźwigara wymaga
po większej oaęśoi auaca-
nej i lośoi nitćw, wobec
czego międ&y krawędziami
podobnych jak wyżej kątow-
ników zawocowujeray blaoh^,
do niej doprowadzamy arod-
nik poprzecaniay i atyk
Ich przykrywamy parzyste-
mi łuikkami /rys. 229/.

Rys.228.


